
NOT 150. R O K  1834.

Pism o to w ychodzi codziennie oprócz świąt 
uroczystych w d iS i in i i  S t. G ieszkawskiego

IM IONA RZYM SKIE*

Dziś Auatoicgo W ,

v&zct&

C Z W A R T E K  3 L IP C A .

ESS 6513 Zaliczenie na trzy  miesiące w raz z R ozm aito. 
!j£SLB| sciami Z łp , 1 2 . m iesięczne Z ip . 5 .

IM IO N A  Sł.AWiANSICIJB. 

Dziś M iłosław .

OUSERWACYE METEOROLOGICZNE
B a r o m e t r  z r e d u k o w a n y  na O 9 R  e a mi  u r a.

Barometr Stopnie Psy chometer
■

doO ® R red ciepła
p..dlug

Reauiuura

Zjawiska napow ie
trzne i różne uwagi*.odz:

Łl-
w iniarze 
Paryzk i ey

Tbcriu.
sueliy

Tlierm:
mokry

W i a t r Stan Atmosfery

7 27”  6” 828 + 120,1 4 110,6 + 10,2 Pt. Za-Iiodui slaby Pogoga z Chmarami
2. 12 6, 901 17, 3 14, 9 1 1,0 lt . Pochmurno Deszcz

3 0 ,6 3 4 20 , 4 1 18, 0 12,4 9* 99 Chmury
9 6, 622 + 15, 4 i  14, 0 + 10,6 PogocU

Część Polityczna.
W IA D O M O Ś C I  z  d z i s i e v s z e y '|p o c z t ¥ .

Pak yŻ 19 Czerwca. Minister spraw w e
wnętrznych udał się wczoray do Neuilly dla 
pracowania z królem. Dziś w południe JK. 
M ość przybył do miasta. —  W szystko nie
cierpliwie oczekuje w y b o ro w ; uwaga caley 
Francyi jest dziś zwrócona na ten stanowczy 
wypadek. Dzienniki oppozycyjne napełnione 
są pocbwalneini eworlumiswoich kandydatów, 
i ledwie nie gwałtu! wołają, za Panami Ła- 
fitte, Arago, Sahetre, i Oddillon Barrot! . .—  
Dziennik Tewps przeszedł wszystkich D e-  
mostenesów. —

Dnia  20 Czerwca. ■—  J. K . Mość odbył 
Wczoray w pałacu Tullieriów dwugodzinną 
radę gabinetową. ■— Poseł pruski Pan L ie -  
b e r m a n n ,  jest tu co chwila oczekiwany z 
Madrytu. Niektórzy utrzymują ze ju z  na
wet przybył'.

Wszystkie dzisieysze dzienniki zajęte są 
wyłącznie jutrzeyszemi wyborami, na które 

jeszcze  nigdy uwaga powszechna, niebyła ty
le  natężoną.

Dziennik Gaglianis M essenger donosi, że 
W Madrycie odkryto spisek, mający na w i
doku odmianę ministerstwa. W ażne papiery 
miano zabrać. P ose ł  rossyjski, w edług tych
że  doniesień, jest na wyjeździe z Madrytu, 
celem powrócenia do swego dworu._ D o  Na I

warry posełane jest woysko na w oza ch , po
spiesza tam także pierwsza brygada jenera
ła liodil z Portugalii.

Onegdy posłowie ausfryjacki, i grecki, tu
dzież baron Pasąuier, jenerał Colbert i hra
bia Flahault, mieli u króla posłuchanie W 
zamku Neuilly. Nazajutrz J. K. Mość pra
cował z ministrami sprawiedliwości, Woyny, 
handlu i spraw zagranicznych.

Hrabia Appony poseł austryjacki i lord 
Granyille angielski, mieli przedwczoray w po
łudnie konfereneyę z ministrem spraw zagra
nicznych. Podobnych konferencyi odbyło się 
ju ż  kilka w tych dniach; do których atoli 
posłowie pruski i rossyjski wcałe nie nale
żeli. —

Dnia 21 Czerwca. Poseł angielski miał 
przedwczoray posłuchanie u króla. W czoray  
JK. Mość pracował z ministrem spraw w e
wnętrznych.

Dziś jest ważny dzień dla Francyi. R oz 
poczyna się walka o wybory, przed którą 
wszelkie inne pytania polity czne nikną. Osta
tnie jeszcze dziś wołania dzienników oppo- 
zycyjnych, zapełniły kolumny krasiłlnowskie!

Prócz obozu pod Com piegne, ma bydź 
założonym drugikpod St. O m er ,  trzeci pod 
Bajonną.

Dnia 23 Czerwca. W czoray  przybył król 
do stolicy, i pracował z kilku ministrami.

Minister spraw zagranicznych hr. Rigny,
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pracował ostatniemi dniami dzień W dzień 
z ministrem marynarki admirałem Jacob.

W czoraysze \vj bory wypadły po większey 
części na korzyść ministerstwa. Dzienniki 
oppozynyine, zaklinają w yborców , aby dziś 
W massach zebrali się , aby swe kreski dali 
kandydatom oppozycyi konstytucyiney Dzien
nik paryzki cieszy s ię , źe wczorayszy pier
wszy akt wyborów, zapowiada pomyślne roz
wiązanie ley dramy.

Sąd izby parów, wysłuchał już mnóstwo 
świadków i wydał przeszło 400 rozkazów n- 
więzienia rozmaitych osób, z powodu zabu
rzeń kwietniowych.

Dnia 23 Czerwca. W cz o ra y ,  ponieważ 
J. K. M ość nieprzybył do stolicy; przeto mi- 
ministrowie spraw wewnętrznych, woyny, 
handlu i spraw zagranicznych pojechali do 
zamku Neuilly, dla odbycia tam z J .K .  M o- 
ścią rady gabinetów ey.

-Wczoray wybrani fu zostali depufowane- 
in j , następujący kandydaci ni i nistery a 1 ni:

Jenerał Jucqaeminót większością 639 kre
sek ,  przeciw P. Dupont de 1’Eure, który 
miał tylko 188; —  l’ an Lefebvre  większością 
920, przeciw Panu Lafitte, który miał 702; —  
Pan Udier w .642 p. P. Chevreux k. m. 270; 
—  P. Ganneron w. 570 p. P. Odillon Barroi, 
k. m. 219 (a więc ostatni spadł i w. Pary
żu i w Strażburgu.) —  P. Thiers w. 508 p. 
P. Sahetre , k. iii. 374; —  P. Delesserl, w. 
405 p. P. Debelleyme k. sr. 1S9 i Panu Be- 
rard, k. ni. 1 4 6 ;—  P. Scko/ten, w. 262 p. P. 
Boutarel, k. m. 1 3 6 .—  P. h u ro l Dupin, w.
621 p. P. Hyde de Neurille, k. m. 179 i Pa
nu Cambaceres, k. m. J14; —  P. Demonls w.
622 p. P. Chardel, k. m. 266; —  P. Panis 
W. 318 p. P. Chateaubriand, k.in. 122. W szy -  
stkie te wybory zapadły w dzielnicach wy
borczych , 1. 2. 3. 4. 5. 6. 7. 9. 10. 11 i 12 
miasta Paryża. W  dzielnicy Sl. Denis, kan
dydat minisleryalny P. l:\emicourl utrzymał się 
większością 265 kresek przeciw Panu Lafitte, 
który mając tylko 139 spadł rów nie tu, jak w 
samym Paryżu. —  Reszta wyborów w dziel
nicach 5. 6 i 8. tudzież w dzielnicy Sceaux, 
jeszcze nieskończona.

Dzienniki oppozycyine stolicy, zpowodti 
tak niespodziewanego wypadku, rozjątrzone 
są do naywyższego siopnia.

Dzisieysze pisma publiczne donoszą, że 
na prowincyach, gdzie tylko w'ybory ju z  są 
uskutecznione, wszystkie wypadły podług ży

czenia rządu. —  W iększa  część depu tow a
nych przeszley izby, na nowo obraną została. 

.  ̂ (o . r .  s.J
Slrażburg 22 Czerwca. Dziś wieczorem 

nadeszła tu przez telegraf w iadomość z Pary
ża, że Pan T h iers ,  (minister,) odniósł zwy- 
cięztwo nad Panem Salvetre. Na dzisieyszych 
wyborach w A lza cy i , kandydaci ministeryal- 
ni PP. Humann Saglio i Szuuenburg, na no
wo są wybrani; a byli deputowani oppozycyi 
PP. Voyer d’A rgenson , Coulman i Odillon 
Rarrot, pospadali.

Dnia 24  Czerwca. Depesza telegrafi
czna donosi dziś z Paryża, że wybory po 
departamentach, zapadły z niekorzyścią dla 
oppozycyi. Pomiędzy 226 deputowanenii, któ
rych imiona już  wiadome, wspominają o 40 
oppozycyinych którzy nigdzie się nieutrzy- 
mali. ( g . ł ‘. s.J

WIADOMOŚCI Z roPRZK D .M CH  POCZT.

W ahsza  w  a 27 Czerwca. Dnia 25 b. m. 
zszedł z lego świata po długiey i ciężkiey 
chorobie ś. p. J W . Mikolay Maniigiewicz .bi
skup Augustowski, skończy wszy lat 80.

Do jedney z stadnin tutey szy c h , nabyty 
został w miesiącu sierpniu roku zeszłego w 
Anglii, ogier rasowy nazwiskiem Ludlow, któ
ry, już po tein kupnie, nim odesłanie nastąpi
ł o , użyty został do wyścigów konnych w 
W arw ick  i wygrał prihar z następującym na
pisem yi języku angielskim: ,>Ten pullar
wartości 100 fan t. szier. (4000 zip,) w mo
n ecie, wygrał na przestrzeni czteromilowey 
(blisko 4 wiorsty), dnia 4 września 1834 r. 
na wyścigach w f i  ar wieli, ogier czteroletni 
hudlow, przegoniwszy Lis to na należącego do 
Pana Days, i Manchesteru, będącego własno
ścią Panu Robinson.* Kazein z kupionym 
ogierem, odesłano także i wyzey opisany pu- 
har, który już doszedł na mieysce pod adre
sem nabywcy Ludlowa. ( g . w.J

Puszczanie wianków W zeszłą wilia S. Ja- 
ila, posłużyło pewney zacney, piękney acz 
wcale niemajętney panience. Poznał j ą  w ów 
czas bogaty wdow iec , badał kto jest, naza
jutrz odwiedził jey  rodziców, oświadczył się, 
otrzymał zezwalającą odpowiedź, a pojutrze 
będzie pier>vsza zapowiedź.

Wyjątek z listu z Buska. »W od y  tu mi
neralne już od miesiąca maja ywele osób po
biera , i z wielkiem ukontentowaniem uwa
żam, że kilka familiy po szczęśliwym skutku
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kuracyi juz udało się do domu. Miasteczko ! 
znacznie się upiększyło, przez wybudowanie 
kilku domów, przez zaprowadzenie większe
go porządku i przez taniość jaka tu panuje; 
pomiędzy inneini wiktuałami szczególnićy od
znacza się cbleb piękny i bulki. Dostać tu 
inożna kurcząt po 10 groszy , masła świeże
go  po 20 gr. funt, jay 2 za grosz , mięsa po 
9 gc. -i t. d. Są tu 2 cukiernie, bardzo po
rządne, w których oprócz chłodników i ciast, 
inoźna dostać dobrego wina, porteru i innych 
trunków-. Piękna sala wybudowana przez 
W .  Felixa Rzewuskiego obok ogrodu, służy 
do zgromadzenia się g o ś c i , i do balów któ
re co niedziela okazale dawane b y w aj ą_. Dwie 
orkiestry mieyscowa i czeska, uprzyjemnia
j ą  spacery wieczorne. I\a rok przyszły bę
dą zmiany, gdzie dziś chorzy udają się do 
Źródła o dobre ćwierć mili oddalonego od 
Buska, tam kończą już wystawę okazałego gma
chu, którego jak słychać kiłka-kroć slotysię- 
cy  złotych anszlag wynosi. W tym gma
chu zupełnie na sposób zagraniczny kąpiele 
i pomieszkania urządzone będą; jest to wiel
ka wygoda dla chorych, gdyż licha stancya 
\v Busl u kosztuje 6, 10 do 20 z.1. na dobę.
D októr  Hirsehel fizyk z Konina, który zna
komite ma tu wzięcie , będzie miał g ł ówną 
dyrćkcyą nad nowo urządzić się mającemi 
kąpielami, słowem wody te staną się z cza- 
i etn nietylko z skutków uzdrawiających, ale 
nadto z porządku i wygód jjeduemł z sta- 
■.inieyszych w Europie. Po 5$. Janie spo
dziewamy się ogromnego zjazdu i prawie 
wszystkie pomięsShania już  są zamówione. 
Zjechali tu aktorowie krakowscy pod kie
runkiem P. Z ebrow sk iego ,  którzy repertuar 
sztuk odegrać się mających przedstawili; cel- 
nieyszemi są: Damy i Łłuzary, K ozio ł, Kra
kowiacy, Emmi Tels , Czaromysł etc.

Gazety z A ow ego-Y orku  głoszą następu
ją c e  zdarzenie: »K raw L c z E s s e x , Strecel
był przed 8 miesiącami w Jamayce i tam pił 
wodę z studni, na którńy dnie znaydowalo się 
y ie le  małych w ęży ; w tych czasach póczut 
on coraz mocniey wzmagający się bóljW ż o 
łądku a przypomniawszy sobie ow e zdarze
nie przy studni, poszedł do doktora, który 
wysłuchawszy go zaczął kuracyę. Nayprzód 
3 dni nic a nic niedał mu j e ś ć ,  przy końcu 
3go dnia wziął filiżankę gorącego mleka i 
kazał pacientowi parę onego chwytać ustami, 
jakoż w kilka minut wąż zglodzony wylazł

staini do mleka; urósł on w żołądku kra 
wca, miał bowiem długości 6 stóp i 5 cali.

L o x d y x  14 Czerwcu. W  Nowym O rlea 
nie w krajach zjednoczonych Ameryki pół- 
nocney wszczął się pożar dni.. 10 kwietnia 
w domu r.iejakiey Pani Lalaurie. W łaścic ie l
ka zamknąwszy dom,nikogo wpuścić nie chcia
ła, ale polieya wyłamała drzwi i przeszedłszy 
kilka pokoi, znalazła w jednym z nieb sie ‘ 
diniu niewolników murzynów przykutych i w 
rozmaitych położeniach zamieszczonych na 
ścianach, kórych nędzne życie jedynie d la te 
go przedłużano, aby im nay'sroższe męki za
dawać. Ci czarni byli własnością Pani L a 
laurie, a niektórzy z nich ju ż  od kilku mie
sięcy zostaw'ali w tym stanie. Po wydobyciu 
icii z tego mieysca okropności tak nie- 
słychaney, dostrzeżono że ich ciała były o- 
i .ry te bliznami. Dom uratowano wprawdzie 
od płomieni,ale pospólstwo rzuciło się nań z 
naywiększą wściekłością i zburzyło do szczę
tu; władza policyjna zaledwie zdołała położyć 
koniec dalszey zemście. {G. w .)

ZURICH ]3  Czerwca. Wiadomo, że nie
które kraje niemieckie, a mianowicie Anstry- 
ja, jedy nie ze względu na Sabaudyją. zagro
ziły Szwayoaryi surowemi środkami, w razie, 
gdyby zadośćuczynienia królowi sardyńskieinu 
nie dano. Jednakże wszystkim tym krajom 
zależy nie mało na utrzymaniu przyjacielskich 
z Szwaycaryą stosunków, ponieważ zagrożo
ne ścieśnienie związków byłoby dla ich wła
snych, zarówno jak dla Szuaycarów szkodli
we; idzie więc zatem, że powyższe zagroże
nia, były z potrzeby ale niechętnie czynione. 
Otóż chcąc ile możności tę sprawę z obu
stronną dogodnością załatwić, zgodzono się i 
na to, iżby Zamiast pobudzać Sardynię do nie
chęci, wypadało laezty ująć ją  sobie i zro
bić sklonnieyszą do zgody przez uprzeyme 
uprzedzenia krokami grzecznc?ści. Początko
wanie tey myśli pochodzi z obcey dyploina- 
cyi i było często popierane przez Pana Ru- 
migny francuzkiego, tudzież Pana Rambełles 
auslry jackiego posła. T ak  tedy w ysłano de- 
putacyę do Chambery, dla pozdrowienia tam 
króla Karola Alberta imieniem Szwayca
ryi, Jako sąsiedniego państwa, co spowo
duje zapewne tego monarchę do pojednania. 
Deputacya, na czele którey jest kanclerz Am- 
ryhn, składa się z PP. lligend syndyka Ge
newskiego, iLuharpe radcy stanu z L  auzanny.
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R io -J a s e MO 12 K w i e t n i a Obchodzo
no tu uroczyście rocznicę w siąpienia na tron 
młodego cesarza, przypadająca dnia 7 kwie
tnia. —

Stary dyktator Francya z Paragwnryi, prze
szedł we 3000, według innych w 11 tysięcy 
łudzi przez Panama i myśli się obwarować w 
Corrientes. Buenos Ayres chce tey prowincyi 
iść na pom oc, lecz zdaje się iż dla braku 
pieniędzy nic z tego nnteraz nie będzie. W 
rzeczypospoliley Uruzuahy, znowu się zano
si na niepokoje; awanturniczy Layalleja wkro
czył tam z Buenos-Ayres i zajął już podo
bno Colonia, zkąd rozesłał odezwę pompaty
czn ą , pomimo klórey stronnicy jego nie prze
stają zabierać całemi trzodami bydła będące
go  jedy nem bogactwem mieszkańców tamtey- 
szych. Tak z,vnny oswohodziciel wydał tak
i e  dekret, w. którym nazywa zdrayeą ludu 
prezydenta Fructuaso llibeiro, za to, ze chciał 
powołać obcego xiążęcia na tron .\Iontevideo. 
Ribeiro wyruszył już w pole i trzeba się 
spodziewać, że niezadługo pokona ex  jene
rała Laval!eja. ( G.  W . )

G u a t im a l a  4  Lnlego. Cały kray uży
wa teraz błogiego poko ju  i handel wzmagać 
się zaczyna. Można mieć nadzieję, że nad
chodzący seym, ustali w sposób trwały, spo- 
koyność publiczną. (fi. n/ .)

B ogotA 31 marca. Jenerał Santander pre
zydent rzeczy pospolitey, kazał przełożyć sey- 
mowi tuteyszcmu zdanie sprawy, z którego 
się okazuje że handel kraju naszego podno
sić się zaczyna. Stan finansów' jest także 
pocieszający; po opędzeniu wszelkich wyda
tków, pozostawało na d. 30 listopada wskar- 
bie 244.000 dolarów. ( g. w .)

K o s s t a s t y n o p o l  4 Czerwca. O koli
czność zaślubin sultanki Suliby, zaymuje w 
tey chwili wyłączną uwagę publiczności tu- 
teyszey stolicy.- Dnia 31 maja zaproszeni 
byli na ucztę pod naiufotami sultańskiemi w 
Dolmabagdże, urzędnicy 2 i 3 khissy. Dnia 
następnego biesiadowali tamże patryarchowie 
katolicki, grecki lorniiański, tudzież Haman- 
baszi to jest religiyny naczelnik Izraelitów. 
Reisefendi przyimowal tychże. W  poniedzia
łek byli wezyrowie i paszowie prowincyi, a 
między nimi hospodarowie Multan i W o ł o 
szczyzny. W e 1 wtorek jako  w dzień prze
znaczony dla ciała dyplomatycznego, udali 
się posłowie z swymi orszakami na okrętach 
poselskich do Dolinabagadże, gdzie zaraz

przy lądzie czekały pojazdy dla dam n konie 
wierzchowe dla mężczyzn, któremi udali się 
wszyscy do Kiosku na niewielkićm znaydają
cego się wzgórzu. Przyjęci tam byli przez 
W .  W ezyra, przez Ahmeda-paszę i reisefen- 
dego: w krotce potym przybył seraskier Z 
zięciem sułtana Halil paszą, Kapudan basza 
i magnaci do sali. Przed kioskiem popisy
wali się czas królki angielscy kunsztmistrze 
jezdn i,  a potym udano się do stołu, który 
był przygotowany w przepysznym i gusto
wnie urządzonym namiocie przyległym. Na
krycie było na osób 80; oprócz posłów  za
granicznych, ich żon i osóh należących do 
orszukóKy poselskich, zasiedli także w. we
zyr, Alimed pasza, Reisefendi i inni magnaci 
państwa. Poseł francuzki jako naystarszy 
wiekiem pomiędzy członkami ciała dyploma
tycznego, wniósł toast za zdrowie sułtana, a 
zaraz po nim w. wezyr za zdrowie monar
chów europeyskich, których reprezentanci by
li przy stole obecn i,  oraz za trwałość przy
jaznych stosunków jakie między nimi a suł
tanem istną. Po skończonym stole wrócili 
goście  do kiosku, a wieczorem spalono ognie 
sztuczne wzdłuż brzegu Dolmabagdże. O ba- 
dwa brzegi Bosforu były poprzedzającego i 
tego wieczora wspaniale oświecone, a pomi
mo niezliczonego natłoku ludności, nie wyda
rzył się żaden przypadek. Dziś poniesione 
w uraczyslyin’ porządku podarunki do przy
szłego mieszkania xiężniczki w Niszal-Abad 
a jutro udaje się tamże sam sułtan z  orsza
kiem swoim.

Dnia 31 z. m. mieli obadwa hospodaro
wie Multan i W ołoszczy zn y , posłuchanie u 
w. sułtana. Przybyli przed sułtana ubrani W 
bogate harvani to jest płaszcze honorowe; 
udarowano ich oraz znakami honórowemi 
szan zwanemi, to jest bogalo ozdobionemi 
pałaszami. Przy temże posłuchaniu, dano im 
także pozwolenie noszenia orderów zagrani
cznych, któremi są już zaszczyceni.

T e g o ż  dnia przybył Ilabib Efendi, posłan- 
nik Meheineda A le g o ,  na egipskićy fregacie 
»Behera.» Przyw iózł on 2000 kies (milion pia- 
s t r ó w , a piaster 27 gr. poi.), w podarunku 
od vice-króla Egiptu z powodu okoliczności 
zaślubin sultanki.

Doniesienia z Samos są dla Porty bardzo 
zaspokajające; z ufnością oczekują niebawne- 
go  poddania się tey wyspy. (fi. W.)


